Raport z pobytu na praktyce zagranicznej:

Dane osobowe:

e-mail: dorota_kowalewska@yahoo.com
Firma:

Syderis Technologies, Sevilla, Hiszpania
Termin pobytu:

czerwiec-wrzesień 2011
Zakres praktyk:

1. Tworzenie i realizacja planu marketingowego wprowadzenia nowej gry na smartphony

2.  Analiza konkurencji firmy

3. Wsparcie w procesach tworzenia aplikacji

4. Tłumaczenie dokumentacji z angielskiego na hiszpański

I. Faza przygotowań
Ofertę stażu w Hiszpanii paradoksalnie znalazłam poprzez firmę pośrednicząca z Holandii http://www.internship-holland.nl/?lang=en . Etapy rekrutacji w akurat tej firmie wygladały następująco: po przekazaniu swojego CV pracownicy firmy analizują je i próbują dopasować profil studenta do ofert praktyk które posiadają w swojej bazie( zarówno płatnych jak i bezpłatnych). Bo dopasowaniu najczęściej dochodzi do rozmowy kwalifikacyjnej poprzez Skype. Jeżeli kandydat okaże się wiarygodny, podjęcie praktyki stanowi tylko kwestię czasu. Ponadto firma ta ułatwia znalezienie lokum w miejscu gdzie odbywa się praktyka. Całość ich usług kosztuje w granicach 400-500 euro (najpierw wpłaca się 100 euro, a dopiero po znalezieniu przez studenta satysfakcjonującej go praktyki należy uiścić resztę kwoty).

Poszukiwania stażu w Hiszpanii bezpośrednio nie zakończyło się z moim przypadku sukcesem- co więcej, żadna firma nie raczyła odpowiedzieć na mail.

Formalności w postaci dokumentacji na uczelni nie sprawiły mi większego kłopotu. Swoją znajomość języka potwierdziłam certyfikatem CAE ( jako że praktyka formalnie odbywała się w języku angielskim). Jednak jako że od 5 lat uczę się hiszpańskiego, dogadanie się w ich ojczystym języku nie stanowiło dla mnie większego problemu.

Jako że mój staż trwał 3 miesiące, kwota dofinansowania wyniosła 1200 euro. Pierwszą ratę udało mi się uzyskać kilka dni przed wyjazdem ( było to 820 euro). Resztę  kwoty otrzymałam już po powrocie do Polski w październiku.

II. Przyjazd do Firmy/Instytucji organizującej praktykę 
Jako że bezpośrednie loty do Sevilli są bardzo kosztowne, postanowiłam dotrzeć tam z przesiadką w Paryżu. Liniami które użyłam był Wizzair oraz Ryanair. Osoba zajmująca się mną podczas praktyk zaproponowała mi odbiór z lotniska oraz pomoc w szukaniu mieszkania. Co więcej, byli na tyle otwarci iż chcieli użyczyć mi swojego mieszkania do czasu nie znalezienia przeze mnie lokum. 

III. Rozpoczęcie praktyki

Praktyki rozpoczęły się zgodnie z planem tj 15 czerwca. Pierwsze dni były typowo wprowadzające w życie firmy, zakresy ich działań oraz moich obowiązków. Przyjęcie mojej osoby było bardzo ciepłe. Wszyscy byli bardzo pomocni i skorzy do  integracji.

IV. Zakwaterowanie
Zakwaterowanie znalazłam dzięki ogłoszeniu znajdującemu się na tablicy ogłoszeń na uniwersytecie w Sewilli. Jako że mój przyjazd przypadł na okres letni, nie miałam najmniejszego problemu ze znalezieniem własnego kąta. Wynajęłam pokój w samiutkim centrum maista na starówce. Koszt wynajmu wynosił 200 euro + opłaty (ok. 40 euro/msc). Mieszkałam wraz z włoszką Hiszpanem i chilijczykiem. Wszystkich wspominam bardzo ciepło.

V. Opis praktyki
Praktyka głownie polegała na wsparciu dyrektora ds. marketingu. Firma w której się znalazłam obracała się w branży technologii, mianowicie byli oni w trakcie tworzenia Framework do pisania aplikacji na smartphony. Podczas okresu wakacyjnego wprowadzali oni na rynek swoja pierwsza grę na WP7 i moim zadaniem były wszelkie działania marketingowe z tym związane: od researchu rynku, analizy konkurencji, polityki cenowej, az po samo wprowadzenie produktu na rynek. Ponadto w między czasie pomagałam w ogólnych analizach rynku smartphonów, jako że  prawie nikt w firmie nie mówił po angielsku, a większość dokumentów z tym związanym jest publikowanych właśnie w tym języku. Z przyjemniejszych czynności zajmowałam się np. podkładaniem głosu do aplikacji tworzonych specjalnie dla dzieci upośledzonych.

Ogólnie cały staż uważam za bardzo ciekawy i interesujący, jednakże jeśli chodzi o samą merytorykę - nie powalił na kolana.
VI. Życie towarzyskie i zwiedzanie
Sevilla jest jednym z piękniejszych miast jakie do tej pory udało mi się zwiedzić. Każda część miasta jest zupełnie inna, więc każdy znajdzie cos dla siebie- od zabytkowego centrum, po dzielnice ze starymi kamienicami, az po nowoczesne wieżowce. Ja osobiście preferuję tradycyjny charakter Hiszpanii, dlatego starałam się odnaleźć jak najwięcej zakamarków w centrum miasta. Jeśli chodzi o atrakcje, to nawiesza  z nich jest niewątpliwie ogromna przepiękna arabska katedra, która znajduje się w samym centrum. Ponadto wszystkie uliczki dookoła niej są na tyle magiczne, ze godzinami można chodzić nimi i się zachwycać. Ponadto w miescie znajduje się ogromny park z Plaza de Espania, który jest niejako symbolem Sevilli. Jeśli chodzi o bardziej rozrywkową część, w mieście znajduje się park rozrywki, park wodny, wiele kin, klubów i oczywiście barów tapas. Jeżeli ktoś jest miłośnikiem mocnych wrażeń- polecam corridę z bykami. Ah i co najważniejsze, Sevilla jako kolebka flamenco posiada dziesiątki miejsc gdzie można obejrzeć profesjonalny występ, który jest czymś niezapomnianym. Najfajniejsze kluby które udało mi się zwiedzić to Bilindo oraz Casino które znajduję się wokół parku.

Najlepszą metodą na szybkie zwiedzenie całego miasta jest zakup lub wypożyczenie roweru, które są bardzo popularnym środkiem lokomocji w Sevilli.

Jeśli chodzi o eventy kulturowe, bardzo  polecam kino nocne organizowane przez uniwersytet. Są to darmowe projekcje filmów na otwartym powietrzu, w bardzo klimatycznym miejscu. Co ważniejsze, filmy puszczane są w oryginalnej wersji (bez dubingu) co jest rzadkością w Hiszpanii.

Najlepszym sposobem spędzenia weekendu jest pojechanie na plaże, Istnieje ogromna liczba połączeń z Sevilli do miasteczek położonych nad samym morzem. Ja osobiście polecam Cadiz bądź Conil de la Frontera na samym południu półwyspu. Dojazd tam zajmuje ok. 2h autokarem.

VI. Praktyczne informacje dot. warunków ekonomicznych
Ogólne ceny w Sevilli są bardzo wysokie. Jednakże jak się znajdzie gdzieś sieć tanich sklepów spożywczych jak El Dia, Eroski etc wtedy koszty się zmniejszają.

Nie mniej jednak chcąc spróbować prawdziwej paelli bądź dobrej hiszpańskiej kolacji w restauracji, trzeba się liczyć z kosztem ok. 10-15 euro.

Sredni koszt wynajmu mieszkania 200-300 euro, miesięczny średni koszt wyżywienia i utrzymania 400-500 euro.
VIII. Ocena
Bardzo ciekawe doświadczenie, aczkolwiek merytorycznie nie powaliło na kolana

Aspekt merytoryczny: 6/10

Aspekt społeczno-kulturowy: 10/10
